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Nr. 5962. Lwów, niedzicia 7 sierpnia 1921 Rok XII

6. VIII. 1914 —  6. VIII. L92L
ROCZNICA.

Lw ów , 6. sierpnia.
Roczątefłc sierpnia przynioisii Rujksee dwie 

Mozutoe, dziwnie sdb5e bliskie i to w  dwoja­
kiem: tkatendarzetw-em i hastoryczlnfem zffisoze- 
i#u. Prtjty i szósty sierpnia. Tyłko n ot je dzie­
li.. Nc)c diwicijaka. Gd cWirtuitiegto pcipolulctrd, 
które 'było <ukrmlniym świiądSkSem straceń a dy- 
i; „atora Rządu Narodoiwiegto!, do wczesnego ran 
ka, przyświecającego wyteirszfcłwi pierwszych 
1: adr pofclkieh wi dstatrii, .lfeodaOwrfle zwycięski 
■{. ój o  wlojnłctśó, upfynęlai wszak tyto)' noc. 
Tyffco krótk-a, półwtekiowa noc '.'rfewob ciddzie- 
SiJla śmiiórć otd zmartwychwstąn&a ostatnie zło­
żenie do grobu od odwaiewią płyty moghuej. 
Bo faktepi jest: Ptołstksai pnwstała> nie wtedy, 
l-iełdy osfetfeozMem przypieczetowałińarn trak­
tatu fwersąłskfegoi poczuto wykreślać jej gra- 
,:toe, ale w  óiw mglisty, letni poranek, przed 
siedmiu laty, gldly pierwsze św-isdicime siwego 
ezymi 'szersi ‘Strzeleckie przekraczały 'kmrdpn, 
dąjiąc widomy zsnlak, że niema1 już pęt, które 
dlzietfły Ojczyznę, powstałą wtedy, jak po- 
wistąwałd tfcilkaikmć przedtem, tylko że z lep­
szym sukcelseim.

A ten sukces, czyftż jest rzeczą przepad­
ku? C zyK  wciąż w_ sposób mełoidluszny 
„szczęóKwen.iu z b ^ tw *  oioo-lioznoiści“ jedynie 
itrziypisywaó będzietmy, że ów  zaczątek czy- 
ńu z 6. isMflnia 1914 n’e skończył słę  nią krwi 

łzach, jak to tylekroć byw ało? Tak, przypa­
dek to srzątd!z!ił, ale przypadek z rzędu tych, 
którymi kieruje O|pa!fer>zn!ość. Oma to) ubr&ła ów 
przypaidtlk w  szary, nijaddegloi podówczas jesz­
cze aiutaramekkii fndndur, który się mrół stać 
pierwdwizckolnt stroju -polskiego żołnierza. Oma 
w mundur tór» wltóżyfe óaiwiękiszą od wieku 
wiarę w  sprawiedfwosć i najgłębszą <cid wie­
ku miłość Ojczyzny. Dafe mu serce pieusitrat- 
szdne, liłefwtską .zawziętość i nazwała go Józe- 
felm Piłsudlski.n, Tak, to jest ten przypadek, 
który i t f p P ;  że Polska istnieje. Ody jiej nie 
byle jeszcze, Om nosił ją w swem sercu, a o  
mamldny wteMelmi kochaniem nigdy -i/kt wi­
dział symptomów jej zgonu, 'które irkijym fcâ - 
zdły ręce załamywać.

Pr zeoiwrilicy aiktu z 6. sierpnia zairaicpiT 
lącerrra wtedy w  bój Rcmendiar,how!... brak 

trzeźwości świoitapcfelądu, której samtf posk- 
Jdfa tek wfcte. Słusznie. Błsrldfski był zaśie-

6 . S IE JR -P N IĄ  1914.
Z n o w u  stare n a n  w  pam ięci 
Pierw szy W a sz  orężny czyn,
C o  m iał zm azać ty le  win.

. W  d- z a s i l i  z ł o t y c h  s i a a c i ę t k  
GaratKa. zapnloU ycn g łów  
Szła um ierać śm iercią  lw ów .

H ej b ry gad o , czy p am iętasz?  
W sza k  p row ad ził cię na b ó j  
Pierw szy w o ln e j P o lsk i W ó j,

Pierw szy p o lsk i regim en tarz  
T e n  co  u m iał z w aszych  serc  
.W ykuć stal n iezło m n ych  tw ierdz.

O d  tej chw ili p rzem in ęło
T yle  złych  i d o b ry c h  dni,
Tyle w p ro ch  w sią k n ęło  K.rwi.

L ecz o rężn e  w asze d zie ło , 
B oh atersk ie j garstki ślu b  
O d w aliły  P olsce grób.

N em o.

picłnly, gdyż miłość jest ślepą. N’e widzi nie­
bezpieczeństw, /nie liczy się ze słatatśdą 
ęwj^ch sił, n8e przypuszcza' poreżki — i dlate­
go zwycięża.

Że tak jest j że tak było w tym wypadku 
Włąśnie, dowodzi rzeczywistość.

I dziś o<to przeżywamy zrfowu sierpień. 
Pd sierpniach wiaseninych ) przym^ożkawr- 
tyoh, . ipp sieripryatch ciężkiej orki i uporczy­
wych zalsięwów, w  twardym rąZersłdm azoju, 
po upal nem fecit najbair dziej wytęaortei, sześć 
lat trwającej wialki —  nadchodzi sieriperi ż.ńw- 
jiy, sierpień aH^cirów. A żniwiarzem jest rei: 
Sdrn, 'który był siewcą wyrastającego dzisiaj 
ziarna. Q:*s|pc|datrzy tyir. żiłiwcm znowu tcu 
saan, Betzbrridiiny, przypadalę zda w m y  znikąd,

nie rekobrendcwąny przdz nikogo —  tarki ini »
retii. r,s :z 'SioK, wyrosły Człowiek.

Steli, pochyla sie w trudnie wei pnlowyidi 
dężyneSe i milczy, jalk milczał zawsze. N*c s’ę 
w lilm' n;ie Zmiie.sl|o. Mundur i dusz® zostają te 
sąme. Jak pierwszego pie znęciły gene-

jrrll-sk-ie. 'tak drugiej nie csaafomlły gcicŁaośd 
ji hołdy. Tam w Belwederze mieszka ten statm 
:Ozicwlek, który przed siedmiu luty przekradał 
I s: i iprzcz ,,rcv‘ j jsścą granicę11, a do którego łs to
Sn-ej wjcI de dr zćpłęłt: fsjświet-

?sz-e powwizerid^ jyke Łrs mc-że dać cziu* 
wiekowi. Ż n s i - . ; y :  v. jc^ .v  »j9E e: Ojczy­
zn y  ebryęmern okiem patrzy O a nu własi.o 
wy..-icsieiker lub serdeczności, okazywane mu 
pirzcz dbcyeh mn«35:<bów. gotów każdej ch-wi-
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•H wtfóldtó <Jd rć# sfega-ego partyzhftta, gdyby O f 
czyznia zraadazlła się w pWrzefoie.

I ta wioferść, płyknąca z rfealctminioiścS cha­
rakteru GzlScMeM, stojącego ma czele Polski, 
pazrwatfe mlrrtoi (wlsizysJtPe burze, szumiące nad 
lf.eiszą Ojczyzną, patrzeć spokiojwiie w przy­
szłość. Hańba darcid-ojn, co  własne mordują 
prorofki. Chwała tyfm', które 'je w yndszą Dla-

tego tełz do, że mimo wsizystik^e, cJsloalne tóń 
niegoda/woiści, Oractz tew żfiiw s5ę u nas do­
czekał — debrze o  nas świadczy i radośnie nia*- 
suwa horoskopy. A w  dbiu dzisiejszym, trze­
ba to z  szoziegióillrfytrn na efektem podkreślić, w  
drtiiu dzisiejszym, bo wszakże dzisiejsza nncz- 
nta’, to właśnie urcldzany 'wielkości Józefa Pił­
sudskiego.

Litwa zamierza podjąć bezpośrednie rokowania z Polską.
Warszawa, 5. sierpnia. hej przez GafwHn&uikusai radiz'e LjgS 'Nair., -rząd 

{§ E. E.) Radia. ‘Biuro prasdwe tmini&ter- litewski dświaideza. że ma zamfrar (podjąć na 
stwą spraw izalgir. podaje, że w  mcjciie, przęsła- mnvó bezpośrednie rdkowania z Poilską.
i i m i  ii— ■ i n i r  — ——  —  —— f -nr  n h m "  finr~ ii~ — r ■ — n— 1 'n  m .i n  i r w r i ~~n mi i ■ in  i ■■ m — ■ m i i n i T r ^  1— • t t —  ■ m h m i h M

Trocki zaprzecza pogłoskom o agresywnycfs planach bolszewików.
miia, wedle jego sfówi, w  ostatnich ośmiu rniesią- 
cach zmniejszyła się do połowy. Rozpoczęta de-
mobildzacya świadczy, o  pokojowych zamierze­
niach rządu sowieckiego.

Ryga, 5 sierpnia. 
(Tel. wł.) W rozmowie z współpracownikiem 

di. (Potu'1 Trocki zaprzeczył pogłoskom o agresy­
wnej polityce sowieckiego rządu. Czerwona ar-

w  Rolsyf przewyższa gtolzą wszystko t<\ cu 
świat dotąd1 widział. Riząć bofezeiwiitóki Etczy 
siiię już z możliwością bliskiego upadku.

Głód — karą bożą 21 bolszewizm
Lwów, 6 sierpnia.

(Era) Omawiając katastrofę głodowa w gu­
berniach nadwofbańskich, dOuosi „Wpered“ , że 
ludność włościańska na Ukrainie uważa klęskę gło 
du jako „karę bożą“ za bolszewizm i zapowiedź 
rychłego upadku bolszewizmu. Zdaniem ludu tukra 
ińskiego mści się Nemezis Za. zbrodnie popełnione 
na księżach i obywatelach. 1 Trwoga przed „karą 
bożą“ ogarnia szerokie masy ukraińskiego wło­
ścian stwa. Chłopi w grupach śpieszą pod1 sztanda­
ry powstańcze do babka Machny, Struga i innych, 
ażeby „odpokutować dawne grzecry“.

POMOC ULA DZIECL
Ryga, 5 sierpnia.

(Tel. wł.) W. C. I. K. wyasygnował 2 miliar­
dy rubli na okazanie natychmiastowej pomocy 
dziedent w przywołżańskichi guberniach.

D ogi Rosyi usłane trupami.
Nawala włościan wali na Moskwę.

Rewel, 5. sieriphtą.
(Tell. wł.) Jak dtóndszą z wja-rygckftfych 

źródeł, wśród: przjflbytfych do Mctekwy z obję­
tych głctdtlm gubeirdii włościan wybuchła cho­
lera. Smiertekiaść pgrdrrJn.a. Nawet wśród per- 
sdtójłu SEtnl̂ tadnegb dosięga ctua 95 procent. 
Cholera wybuchłą rówrńeż wśród oddziałów 
GzeTwoiych, które1 wysłane zcistały do zatrzy- 
mólriSa wtołąicej iŝ ę na Miosikwę dawały w io  
śclain. Krta^rsciarrnieicy przećhcldiaą w. znacznej 
l*cżbie TJa stoinę głodujących.

Drogi usłane trupami.
Po,rzucając wsie, włdśćMkrie praiŁą swe 

domy.
Z pciwcyiu braku żywdości w czarwcUe] 

^rmii powstaljąi rozruchy. W  Petersburgu i Mo-

sflcwfle kolmunfiiści przepędzają Bioicie w  kosza­
rach. W  urzędach rządcyyych pozostały tylkoi 
kobiety. - ^

Rytga. 5. sHeitpnSa.
(Tel. wł.) Z Sajnmry; doiMsza, iż codzie/ramę 

Zr,ch’orowuje tam na cholerę pomad 400 łudzi. 
Wydaliło dekret q sfhrmoiwąiiiu .nadzwyczaj­
nych .kcfidsyi dla wałki z ćhotarą.

Kojperuhaga, 5. slerpinńa.
(Tel. wł.) Osoby, przybyłe do HelsLugfor- 

,su z  scfwiiędkiefi Rasyi, oświadczają, że więk- 
jsze oddziały czerwónlych wojjsk uciekają z  
miejsccwiości, dotkniętych epidamią cholery, 
wywołując popłoch wśród iłudwdści cywikiej.

100 tys'ęcy dzieci tuła się bez opieki.
Wiedeń, 5. sierpnia. 

(Eugj) „Neue Er. Press e“ dioncisi z Helshtg- 
forsu, że 'ijsijba-rdziej głiodem i cholerą dotknię­
te są guberni'e Sakniarska i Saraitawska. Ucie­
kający chł-c/pi porzucają często swe dzieci, tafle, 
że w guberniii SrłirJślrsklej tufą się obecnie be2
WBywBmwgsa«iiŝ ^

TADEUSZ MICHAŁ NITTMAN.

ODA WOLNOŚCI.

cpteki okoffió 100.000 dzieci. Pewien RosyaffiSm, 
który w (ustatRĆch d^acli z  Petersburga przy­
jechał do HeJtehrgirorsu. dświadczył, że rząd 
rosyjsk; saon rće zdeje 'sobie sprafwy z ogromni 
i skutków katastrofy głodowej, że jedMakże 
już sam dzrś zrozumiał, jż  katastrofa, obecna

i !!.

Płomień'em gorzeć winien stos ofiary 
z uczuć najgłębszych dla Ciebie Ojczyzno...
To już ni'e złudzeń rój wyblakły, szary, 
a!e pęd życia krwią tętniący żyzną...

Jeszcze nami dzisiaj oczy smęt pirzygasza 
jeszcze nie widzim tego, oo w  nas żywe; 
ale na miarę skrojone Fidyasza 
serca — uczuły: Pan zburzył Ntoiwę.

Z dusmui niewoK- i z ciemiężnych leży
wywiódł zastępy i dał w dłoń oręże.«
W Tatradh się zbudził huf śpiących rycerzy,
krzyknął —a ku nam biegunie krzyk: „Zwyciężę!“(
Krzyknął i1 z nizin wrócił; krzykiem — „Wierzę!“ 
Posztśmy ławą na śmiertelne bitwy. 
Rzeczpospolitej mówi my żołnierze,
My, bracia młodzi Wojsk Korony, Litwy...

My, spadkobiercę pancernego antku, 
myj towarzysze skrzydlatych husarzy, 
tak Jako out idziem do aiaku,
A myt legendy w duszach nam s'ę marzy...

Machinacye ukraińskie przeciw 
ugodzie polsko-czeskiej.

Lwów, 6 sierpnia.
(Era) „Ukr. Wistnyk“ , ocigan ukr. partyi „tru- 

dowej“ , omawiając toczące się obecnie pertrakta- 
cye czesko-polskie „wyraża nadzieję", że do ugo­
dy między Polską a Czechosłowacyą nie przyj­
dzie, sikoro rokowania w Karlsbadzie okazały się 
bezskuteczne. Artykuł powyższy „Ukr. Wistnyka“ 
świadczy wymownie o madhinacyach ukraińskich 
w Pradze, zmierzających do udar emu dnia polsko- 
czeskiej ugody.

Rdza złotej chwały pokryła pancerze, 
złowieszczy wicher powiał odi Sybiru..,
Z białego orła drzeć poczęto pierze, 
przyszedł czas hańby, upadku i kiru...

Nagle gdzieś, z wnętrza przydeptanej ziemi 
wulkan płomienny wybuchł ponad światem, 
I przemówili wielkim głosem niemi 
że człowiekowi każdy człowiek bratem...

Zlękły się króle na swych trómach zbrodni 
a wiew wolności szedł na świata krańce. 
Rewolucyjnej błysnął żar pochodni, 
z kosami poszli Koś duszki powstańce!

Ul.

Maciejowice... Pułki, szły w  obczyzny » 
a żołniorz-młaez krwawił bose stopy, 
i na bagnetach niósł z sobą ojczyznę 
i podziw budził w oczach Europy.

Praoż st* lat preaszłe 5*tw *wają 
w«tąd do da.tojowei simy dorżae*!!, 
wieraęc, ż© płomień ich serc — kraj rjarni*, 
a krew żołnierska zaważy na szali-------

Wiadomości telegraficzno.
(§ E. E.) Radio. Rada ministrów na posiedze- 

nłu 4 bm. wysłuchała sprawozdania podselcr. sta­
nu Dąbskiego z konfeTencyi w Hehiingforsie. Na 
teru samem posiedzeniu obradowano nad sprawa­
mi polityki zagranicznej, szczególnie nad sprawcą 
górnośląską. Upoważniono Skirmtmta do wysła­
nia noty 'w  tej sprawie do rządów państw sprzy­
mierzonych.

(§ E. E.) Radio. KarachaR przedstawicielem, n*e
posłem. Dnia 4 bm. zgłosił się pierwszy sekretari 
poselstwa sowieckiego w  Warszawie p. Lonbnz, dc 
szefa protokołu dyplomatycznego, celem1 omóynt-

A dusz© proste, bujne a gorące 
nie .dadzą spodlić się Rzeczpospolite!
Albowiem było ich wciąż na tysiące T >
o wielkiej mi drze, siile niespożytej. ' ,

Zelwa — Dubienka —  Racławice — CoiE' < 
bagnet wykreśla odrodzone Księstwo...
Marsz! Marsz! Dąbrowski! w takt rzewwej me-

lodył
leciał bóg wojny ii krzyczał: Zwycięstwo!

IV.

Leciał bóg wófrry pnómienisty złoty 
przez śniegi' Rosyi, ponad Łafly brzegi
Miecz byl protestem/ polskiego heloty-. 
Aż zbladły orły, stopniały szeregi...

1
Na on czas duszom w krzyżowej męczarni 
w skurczonej Polsce wstały wieszcze słowa, 
Drgnęli w mogiłach rycerze cmentarni... ' 
Zabłysła ogniem noc listopadową.

Nadszedł dsień zbrojny, dtdeń krwi i dzień chwały 
wstrząsnęła Macierz łapy carskich zbirów.
 Wpół się narodu mbce załamały,
żołnierz w świat poszedł lub w tajgi Śybirtt.
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Kino LEW. Feszcze rtlko d:-iś w sobotę i jutro wirediłek po raz ostatni wsp6?:z. dram. łyc. w 6 okt.
Według oryginalnego scsnaryusza Mai,i Mć>- 
r .zowiei-Szczepkowskiej. W tyt. roli Janina 
Szyiinżanka, zwana pclstą Bertini. 954

P&SCRZYTY miłość
5  akt. dram. z D ianą Karenne w f|ł- roli w'Lb’ ó*jeJ'1 w  „M a^ys^iicfc14 i „Kopern.ku“.

da sora-wy pierwszej wizyty Kkracliana w 
5tra spiaw zagranicznych. Ustaociwiono ja na sc- 
lotę tego tygodnia. Karachan. nosi tytuł przedsta­
wiciela rządu- sowieckiego przy rządzie po-1-s.dm, 
i nie posła. Swe listy uwierzytelniające przedsta­
wi tylko, rządowi.

(§ E. E.) Radio. Downorowicz wojewodą wo­
łyńskim. Rada Ministrów uchwaliła przedstawić 
na wojewodę wołyńskiego. p. St. Down arowi cza, 
w miejsce ustępującego p. Krzafeowskiego.

(§ E. E.) Radio. Naczelnik Państwa nadał 10

weteranom z 63 roku order „Odrodzenia Polski".
(Teł.) wł.) Bolszewicka orgatiizacya w Finfenr 

dyi. Wedle don'esi en z HelsAngforsui finantłzka po- 
licya -wykryła tajną arga-nizacyę rosyjskich i fiń­
skich metalowców. Na czele tej organizacyi stoją 
członkowie sowieckiej mtsyi i d-degacyi handlo­
wej.

(Teł.) wł.) Nowe róz? uchy w  Władywóstoku.
„Tiimes“ doniosii z Tokio, że we Władywos-toku 
wybncbły nowe zaburzenia.

W; przededniu Wscłit Targów,
Miasto wielkich

i małych pawilonów.
Lw ów, 6. sieiMife*

Z ókazyi Targów wschodnich powstaje 
W Placu Pdwystsfwoiwylm i'str:e miasto wielT 

:cłi i irisHiyioh pawŚm ow i kńosków. — Bawk* 
i firmy z oąle] Polski budują własme pawilony 
o wielkich rozmńa-raich-, chcąc należycie być 
reprezein+oy^ntyiinii .na pierwszych Tangach 
i/sch^-dich we Lwowie.

WszyStfki-e iprzecłsięb^olrstw.a budów 1 akie we 
Lwowie wykonują refocity na Plrcu Wystawy 
; ubiegają s k -c  lepsze z fctiinikuretnpyią. Z zime- 
rydcańsłką wprost szyibk-dśóą rosiaą pslw^ęfcy 
iianku Przemysł ctwcgo i Targów wsch-dinf-ch, 
u-ykoniywian.ie prziez Polskie Towarzystwo Bu- 

•w Jarce i „Peze-t" S. A. Pówszechtae Zskłady 
Budtoiwlake we Lwowie. Architekci Pft iLż. 
cacbariewioz i Inż. Czerwiński budajją mclnm- 
nteliiitate pawilony Związku PaLsktogp Prze­
mysłu Naftowego, Fabryką Pacyikowskiei, Ban­
ku Hałnidilłoiw-egoi i e;i:brzym’e paw-Uctny .przemy­
słu węgiiersikiega, sita-wjiaue kosztom Sy/ndy&a- 
f ii Przemysł lv- iców, Sp._ z ogr. odlp. — Archi- 
jgM p. M i Noworyld wiąże już dach aa pawi- 
»:inie Ri^Wczuł-leślnym i floołiezy muroiwajnie

V.

ZgnęWbne dusze owiały legendy,
0 tydh z pod' Wawro, Siczka, Ostrołęk1,
We Francyi, Włoszech, Turcyj —wszędy, wszędy, 
zabrzmiały tęskne żołnierskie piosenki.

Tak dogorywał ów legion tułaczy, 
co wzorem męstwa stał się dla stuleci.
Aż wreszcie przyszedł straszny rok rozpaczy, 
a alki na pięści —  „ześć dziesiąty trzeci"!

1 zaskrzypiały drzewa szubienicy, 
jęknęły matki, rczpacz serca chwyta, 
gdiy zadudniały na brukach stolicy 
kozackich sotni skrwawione kopyta.

VI.

Upadły serca i upadły duchy, 
naród się wyparł swej krwi i swej chwały 
Zapadła cisza, spokój grobów głuchy, 
icdwo iskierką serca polskie tlały...

Ki przyszło wreszcie pokolenie nowe, 
trap slp obudził pcdi tehnieniem geniuszu, 
bunt nieśmiertelny podniósł znowu głowę, 
iłtoć w sza-rei szacie i bez pióropu: zu.

1 pjękinle pomyślainego palwikmń Ziemskiego Biań 
jfcu Kre'dyt owego. Architekci SnaczyńsKi i Kray- 
pżBfiOlwskJ budują ciygwatjta brdmię główną 
i prześliczny dworek w  stylu bfedermaj-erow- 
skim firmy Winlkeflhaii.sen ze Sbąroiganju. —  
„Oskos", Krajowe ZaMaidy dła przemysłu 
drzewnego S. A. w e Lwowie, pctaiŃeśd swe 
efepctelty we wfclsny m dw-cfku gdańsHm, zaś 
Kchicerń Nąfltdwy „Dąbrowa" stawi?' ryg fiaif- 
towy i będzie wierci! w dajszyim ciągu szach, 
rłakiżony dia ceifów rraukawYch 1894 retku ioa 
Krajowej W ^ st^ ie .

Zstaiiiedlb-iny przez teta wojlriy 'Pałac Sztu- 
k,i rekcbsitruutje w szybikiem temp% Spółka 
Akcyjna „Pezet“ .

Sekcya bitoowlan1?. Targów wsełrrjdkfch 
pr.ztouje łntónłzyiwkife, tiroszczac islę o airtysty- 
czr5v  wygląd całości i nie chcąc dicpuśoić da 
jarmarcznego chardkteru Pnacu Wyisfawy Tar­
gów wsclT-dkfcfo. 'Cipier? się dalszemu przyjm o­
waniu 'Zgłoszeń na budowę własnych (pawilo1- 
itów.

Ordno wylrfrilych architektów i ńtnżjtńe- 
róu% zasiadających w  tej SekcyS. daje pełną 
gwar.afncyę wykończenia J 'piękrJega wygł"ądu 
Wystawcy Targów wschód;nich.

i Zjawił się człowiek, co w katorgi cieni u, 
przemyślał wiele i przecierpiał wiele,

1 Przy szedł i newą wieść niósł pokoleń :u: 
j„Pora znów zacząć! Druhy, Przyjaciele!

>*
„To nad, że tamci padli na ugorze, 
wara nam bluźnie! Oto plon jiuż schodzi!
Oto się pełnią prewyroki boże,
czas przyszedł czynu — za karabin, młodzi!

„Przyszedł czas walki, strzelecka drużyno! 
Uderzcie w bębny! N ech się sen nasz ziści) 

Idą i walczą i bez wieści giną 
Contra spem spetans — nowi legioniści!

VII.

Od brzegów Nidy — nad brzegi Stochodu, 
przez Kaniów, Murmań, ognie Ukrainy, 
nieśli w tornistrach swych honor narodu, 
odkupywali krwią swą ojców winy.

Hełm był za słaby na germańskie głowy, 
nad karabiny — jasny duch zwycięża. 
Wolność! Zwycięstwo! Nastał dz;eń godowy 
dla strudzonego, polskiego oręża.

Pierwszy listopad, dziw —  miesiąc swobody, 
pękły kajdany, własnym jadem zżaite.

0 kwatery dla uczestników
Targów wschodnich

Odezwa do obywatelstwa. — Pokoje pła­
tne po 600 i 400 Mk. za dobę. — Lwów 

godnie spełni swój obowiązek.
Lwów, 6. sierpnia.

(ń) Na wniós^ic misista pofcrwi s*ę óziś cv 
dezwa1 do obywatelstwa llw/dwśklego, podpi­
sana przez prezydyum m%sta i wydżtał wykcś 
;w.iwiczy Tfeirgiyw wsch-odhich, w spraiwie tzglo- 
.stzenfa k'\\(..f,.cr diia spcd-ziiewiEtbych liczn i gości 
z p: !zą;. miasta i kraju. Ktfoikei wyznaczył- cecię 
za piokój umebfcwatay wraz z pościelą: 1) z
'ORiubiiynn wchcldcm! 600 marek .za; dribę; 2) zet 
pokój przecilncldlr/i 400 mk., z;a dadiyule drug^egc 
łóżka z pościelą 500 mik. za didbę.

Lw ów  zd;?,'i;e sobie dziś sprawę z teigo, że 
Ta**gi wtociicidlnife, toi przyszłość młafsitai, a ża­
rem prz.y:sr;ł!0Ść knżdfego mktsdkańaa1 % dsóbnp. 
Wszystkie mfe®t'a zniąłatzły :s$ę poi wó^iSę w  o- 
bhem braku mieszkań. WatrsZąłw-ai ; Krakówr 
Sncjdują się pud Ltu względem w gb^sziettn o 
wiele pcłożehńi, Dn,r<iżeli Lwów.

Sptówai ipamieszczeraia uczest..5(kió.w Tar- 
glów 'WschnlcUlIioh jesit kwestya b\bu lub 'nieby­
tu. Większa część obywateli, rozumiejąc óo- 
ni.otsłołść tej kwes.ty«, już rozpoczęła zgłaszać 
.znaczną ilość spclkci dc Biura mieszkaniowego 
Typo-ów wcfhioSdlriEicń przy pL Uobcfcim i. 15; O -  
;.<y zresztą, wyzjwcz>one przez gttimę i Wy* 
dział w;yikc/.:słyczyi, są tak ziMaczPe, że zachę­
cą i ngijbabdfefej opornych.

P?łrńę*taie bowieju' łrteiejży, że IcsScHy wczest* 
dk  T.airgófw v 7Schcdricł} starte s ę̂, wiicfiiwszy 
do riebrm. giłcisńeieiem dobrej r*asvy obszegc 

W  kajżdym znąjdlziiemy rtejaficó tnbr* 
panora .Parzych żywoftiiydi Weresbiw.

Apd więc dó obywatelstw^ IckeWifBDRwie 
nie proacistanje bez echa> '

Konkurs na S7tuke dla dzieci.
Lwów, 6. sie 

Zarząd Okręgówy Polskiego B1a!tegc 'Krzy­
ża we Iwdwiie (Sekcya kultu; j îĆHOśwśatiofwa} 
ogłasza ker&urs tna utwór scenśczny cfia dftfe* 
c.i dlo. ht 14. W arniki: U-wór 'ma wype^iW 
krótkie przedstawienie* ipopolluamicwe, ipHwfc 
rtiea cdzniabzyć się etyczną treśdia f 'nfce narzu­
cać śfe banialraa, tezddnicyą wycłrofWElwczą. U- 
t  legać siię niogą piserze polscy, dtas których za­
gadnienie duszy dziecka jest seylecanelm uin*-

Pamiętny rjjaa.l Pomną cię narody!
Bo dla nich nową odwróciłeś kartę.

Polski Lwów —  .Wilno —  kresowe stra-rmce, 
oto żyjący posąg nieśmiertelny!'
W  bój z Belwederu rzuca błyokawicei, 
nie król, nic książę —  ale wódz naczelny!

Ci. co śpią wiecznie i c !, inwalidzi, 
i cl żyjący, z bronią i bez broni, 
w konnym ordynku; mściciele, Atrydzi, 
słuchamy dzwonu, co tryumf nami dzwonil
Wszyscy my frontem stajemy w szeregu 
Rzeczpospolitej- rodzeń u .przytomni...
Matlko! Na jasnym- witamy dę brzegu, 
zapomnij o tym — kto ciebie 2 aporrnU

Masz mn;r niezłomny^ serca twych żołnierzy. 
My żyj.em .w Tobie, a Ty —  w naszym czynie! 
Nowego życia szfak ci. ściclem śv ieży — —. 
Boże, błogosław w zwydięstwa Godzenie!
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IgPNYCM 938 Dramat s a lo n o w y  w 6 aktach.
W głównej roli urocza artystka węg.
ł l a m i l l a  ł i a ł l a y .

f c t e f c m .  Nagrody: I. —  25.000 mik.; II. —
15.000 mk.; III. —  10.000 mik., z zastrzeże­
niem prawią wystawienia wyróżiifekiiych utwo­
rów. Zaffnfcniięcie konkursu nastąpi 1. styozr/iai 
1922 r. Sąd konkursowy stojnOw^ą Pip.: 'Pî oi. 
I osław Jarwotokii, prezes P. B. K.; Dr. StefUn 
Kuczyński, sekretarz P. B. K.; KeprezentiaiiJet 
Kuraitoryytm Okręgu szkolnego lwowskiego 
łdP. Brońislalw Gebert i Maryn Jaworski:: Lu- 
!dfŵ «k Czapndwlskk Dyrektor Teartru Młejekie- 
gu; Dr. Juliusz Ktekier, Prof. Uniwersytetu. 
Utwory, .zaopatrzone w godło według przyię- 
tej tońmy. wjirwte być adraspwfiiire do Zarządu 
Okręgowego Pdlski-ego B yłego Krzyża we 
Lwowie, ul. Ossolińskich I. 11, III. p.

RR.ON IS4A*
Re p e r t u a r  t e a t r u  m a ł e g o .

Guścinne występy K. Adwentowicza :'
W sobotę, 6 bm. o godz. 7*30 wieczorem: 

„Gwiazda Syberyi“ , dramat w  3 aktach hr. L. 
Starzeriskiego (odegra Kolo amat. Związku 
Strzeleckiego1*).

W  niedzielę 7 bm. „Brzydki Ferante**, kome-
dya w 3 aktach Testaniego.

W  pdriedizialek 8. bm. o  g. 8 wiecz. „Oj- 
ciec“ , dnamat w 3 aktach Strlndberga.

-  - o —

Wiadomości teatralne. Jak się do­
wiadujemy, pod nazwą tą powstaje we Lwowie 
nowy teatr lit-art. w zupein e odnowionej sali 
przy ul. Ossolińskich 10. Zespól złożony z naj­
wybitniejszych artystów dawnej .Czwórki* i „Ba- 
gateli", ul ib eńców lwowskiej pubhczr.ości, wspć-ł- 
oracowrictwo najlepszych sił literackich i malar­
skich zapewnione. Otwarcie s zonu 1 września br. 
Szczegóły podamy w najbliższych dniach. 922

(Fhlłsczenie tełefci^czne z Krakowem i War­
szawą przerwane, skutkiem czego nie otrzymaliś­
my ani własnych, ani Patowych depesz.

East Express zawiadomił nas, że z powodu 
t. zw. atmoigfer nie otrzymał części radio depesz,

(— ) Capstrzyk. W  przeddzień siódmej r-> 
cańley 'wkroczenia legionistów do Królestwo

20
KAZIMIERZ SAySSE TO B ICZ^A.

HUS IfipiTlEJ MIC!.
ROZDZIAŁ DRUGI.

S Z A L O N A  E K S P E D y C y f l .
(Ciąg dalszy).

— A paza tem — wtrącił Nidowicz —  ra­
dży p.aimi ucinać, że ddbrowalrńe idziełny z  ra­
tunkiem i że oceana-, czy się „d.a", czy jń e  da1* 
— do im  ńa-leży. Rówwreż i kwestya, kiedy 
trzeba ruszyć —  jest naszą rzeczą. Nie bierze­
my wprawdzie iparf • słów na seryo, —■ wtemy, 
00 o tem sądzić. W  każdym raz;e nie żalsłu- 
isyl^my ma jej uwagi. Bardzo nam przykro — .

— Prciszę mj w ybaczyć —  dpaboweła stę. 
•— Wszystka mrde dtflżni. Nie w ’em, co po- 
■esąć z sobą. Tatka- jestem straszne — bezrad- 
rte...

Łzy jej zabłysły w  oczach.
Waygert ścisnął pSęśd.
— Niech para myt??;, co chce. Szkoda gs- 

<teć. Zamiast u-Iatwiyć, przeszkadza nam pa­
ni swoim uporem. Juifłra niema żartów. Nie ma­
my czasu zajmować się pataSą w czasie wy­
gra w y. Dość będzie roboty z tamtymi dwoma. 
Prciszę iść spać uiatycfknk/st ; nie doprowadzać 
ŚJ oStatecyricści. Jutro zóstawe pand tutaj, ant

swym PSłsudskSm 
wieczór odbył się 
muzyki przoetąga- 
towarzyszyły tłu- 
okrzyka m  cześć

Polskiego z  Kdmdttóteinitem 
na czele — wczoraj d g. 9 
capstrzyk. Przy dźwiękach 
Jo .ulicami wojsko, któremu 
m y publiczności, wzSnosżąe 
błaczelriiiky Państwa.

Miajjawante. Minister. snraw wemiętrznyeh 
zamianował radcę policyi w diyrekcyi policyi we 
Lwowie Bronisława, Lutomskiego inspelktoremi po 
lieyi państwowej i polecił pełnić funkeye komen­
danta policyi państwowej miasta Lwowa.

Z teatru. Ponownie wczoraj oczarował i prze­
jął do głębi publiczność Lwowa nieporównaną 
swą grą Adwentowicz w „Ojcu“ Strindberga, w 
Teatr za Małym. Zarówno występ jego, jak też 
gra całego zespołu były już omawiane niedawno 
na łamach „Gazety Wieczornej1* — z wyjątkiem 
p. Bałacińskiej-Gawlikows-kiej, która po raz pierw 
szy kreowała wczoraj rolę Laury. Przyznać nale­
ży, że postać kobiety-demoma odtworzyła (mhnu 
pewną jednestainość gry) ptoprostn świetnie,, a zró 
w no ważony spokój i zunełny brak wysiliku w  grze 
wskazywały, iż rola ta jest jedlnęt z szczególnie od­
powiadających jej talentowi. Mcżniaby tylko zro- 
b’ć uwagę co do zewnętrznej cliarakteryzacyi; 
młoda Laura, jaką oglądaliśmy wczoraj, mogłaby 
ostatecznie być matką Berty, ale wyglądała Tar 
czej na córkę niż na siostrę z g r z y b i a ł e g o  pastora. 
Sala była pełna. Zachwyt publiczności dla świet­
nego gościa wyraził się w upominkach kwiato­
wych. Zastępca.

(x) Niebywale! Wczoraj x> godzinie 10.45 m. 
przed połądtiiem po rez pierwszy b. i. jechał 
ulicą Sokoła wnaglstrafclć amtomofcil, skraplając 
rzęsiście -\vcfd5q t#cę, BbapłąM. stali czytelnicy 
pisma niatszegd, którzy czytał: przed admink 
stracyą rMeipkiaą m  murze „Gazetę Pora mną" 
—  'ilie mogli wprost WyljŚć z podziwu, że ma­
gistrat pozwoli? sćtbie m  fotki toksus wobec 
braku wddy tedd octow e)}, którą może w 
tym wypatdikii zasftąjpić wodą, pochodzącą z 
diaiwMyich studteidnJ Jeden z czytelników-, który 
na widcik auta, skraplającego ulicę Sokoła, aż 
przeżegh:d s»ę, stan/owczo twierdfidl, iż dyre­
ktor rni'!ejskich zakładów wodociągowych jest 
ciężkó chory, 
n gon sn oip a i 
ikrekiem proszę ale ruszać śię z  dołmu. Bezwa- 
runkowo! Bc) — w przeciwnym naszie — zre- 
zygiiujemy z akcyi rażuirkowej. Proszę wy- 
biera.ć —

SkfclnW się i wyszedł.
Bez sJctwa podniosła się z ławki. Rzuciła 

okiehi -na IhtarnŁę w ckrńe i skierowała się ku 
drzwiom.

Wyszliśmy zn< infią.
Stefan przyświecał zapałką fda1 'Sdhddach.
Szła apatycznym krekiem, jak! autorrjat, 

nie oglądając się — dopiero w  prtiigu swego 
pokoju cizwłała1 się szeptem:

—  Wejdźcie partOcóie. Proszę —
Zaświeciła świecę na stole.
— Hm, właściwie — mruknął półgłosdm 

Stefan — czy  Wie 'lepiej uprościć biedot kwestyę 
dystokaoyi ? — Zrób-my Zamianę. Patoi się prze 
rjiesie na moje miejsce do 'nich, a ją zniowuź zc 
stanę tutaj —  c o ?

Mrużyłai -otzy, z widocznym trudem siląc 
saę powiązać zbłąkalie myśli.

— Nto. Dziękuję -panu. To wszystko jedno.
—  Chce painli pcizostać w swińm pokoju?
—  Tak.
— I poto ’tylkćv by jefezcze .bardziej podda 

wać sJę iuerwfdm! Et...
Wr«łę»aia »nua»«yim wzrcifi*ai pu wi«m 

nych kątach Hzlby.
— To . ' f c  . Głupstwo. Zostanę tutaj.

Puos*ę się r:śe trudzić.
—- lak xm t w.ol'.

NADESŁANE.
Ż A K t A D  D E N T Y S T Y C Z N Y

Ili-. W . m m  i Mn € R O B
Lw ów , L eg ion ów  29. 841

ZAKŁAD D E N T Y ST Y C ZN Y

D r.ł.U R IC H A  i F ?.U R IC H A
Kopernika 12, god*. ord. od 9 — 1 i 3—6. 780

ZAKŁAD DF.NTySTVCZ.NV
iir a  E . R s p s a  I M . K a p s a
Lwów, Sykstuska 14, otwarty od 9—1 i 5—6.

Ceny um iarkow ane. _______ 916

Specrsiiete ch o ró b  skórnych  i wcueryczsych

Dr. HESCHE1ES
ord. od 10 — 12 i od 3—5 pop., dla kobiet 2 — 3. Sykstuskc 16

Specyałista chorób skórnyrh i wenerycznych
D r .  &  O  a  “W  JSL Ł=Ł SZś
jekcmdaryusz eaipitala powszechnego powrócił i ordy­

nuje S łow ackiego 4, naprzeciw gł. poczty. 924

L E K A R Z-D E N TYSTA

D r . m e d . Ja & ó b  G r o b
Lwów, ul. Legionów  t. 37. 845

O K U L I S T A  941
ar. M AUSm Y L m T E R S T E f N
b. lekari. I. klasy na I. klinice okulistyczno] w  Wiedniu, 
ord. od 3 —5 po poł. S z o p e n a  7, (boczna Podleskiego)

Wielmożnemu Panu

m i N3rknri Reishensfeinowi
za zupełna wyleczenie mnie z ciężkiej choroby, 
składam Mu tą drogą serdeczne podziękowanie, 
940 GUSTAW ZWERDLING.

C d  1 do 15 sierpnia
korzystna sposobność dla kupców  i odsprzedawców 
Wszelkie towary letnie, jakoto : suknie, bluzki, szlafroki 
niektóre sorty bielizny b itystow ej i kombinacye o  20®A 
taniej. O . E3HŚSMBSRG, Lwów, Jagiellońsko 11 a. 935

.

Win l?lo ul 1-11 ii».
By pozostać w dalszym kontakcie > moją Szanowns 
klientelą a w  szczególności z klasą urzędniczą, postano 
wiłem ulżyć jej w  zakupnie na czas feryi letnich najpo­
trzebniejszych towarów konfekcyi damskiej, jako tot 
sukien, bluzek, halek, szlafroków, kombinacyj, sweterów, 
spodnie, pończoch i bielizny damskiej i w tym celu zni­
żyłem ceDy dotychczasowe O 2 0  proc. — Proszą ko« 

rzystać ze sposobności.

S>. E IS E N B E R G , L W Ó W ,
u l. J a g ie l l o ń s k a  1. 11 a ,  941

Wyjąłem zeghbek 5 uśmłedrrrąilem się.
—  Jest «  cizeim m ówić! Prawie u  pól ćtó; 

drugiej —  ledwie gddzilrta czalsiu! Tak czjt o  
whk rtie iikjti ochoty spać. —  N]’e zasaię rychło 
przy 'tyim hure/garfie —  w szystto ma piętrze 
trzeszczy. Ns gddzalnę rwe wasrtb' kłaiść aę zre" 
sztą. —  Ot, ilaijtopiej zostańhiy tutaj. Pani się 
położy, a my siądziemy sobie 'tu naprzeciw, na 
drugieir łóżlću. *

Op.cficlwąl.fi, be® skutku jednakże. Co ipuaw 
da -nie źbyt szczerze. NaSwidbczrriej bała' się 
s>asna zcistać.

Wicher buczał, trzecziczały ściarty, 'slufft i 
podłogi i, Djyrotał plctmień świecy.

Syczał ógień w mełym, żelbizmiyim’ piecm 
kał o wejścia. Mofkre drzewo skwięrczalb z 
trzaskiem do wtóru wichurze.

Pc/dmuchy foenii wpychały z poroarotem 
sinawe kłęby d*ymu z mur końTtaa: dla wnętrzą 
izby.

Dymi gryzł. Chłód dokuczał.
Pozalw&laffi^my się w  grube koce. ściągnię 

te z łólżek.
PairstBâ  Wallstein1 przymknęła oczy. Po. 

jblaislk świecy migotał stalą w  'jej zbnrzofiiycłr 
: włosach, czarbych jafk noc. Z pcdw^nlęteml 
j  pcid siebie a a ® a u r ?  s h e d z i a ł «  w  kącie '2Kjsł«nego 
| łóżka, 'wtulenia w  ćsemna; derę.

Gło.wę wsparła o brzeg pOTęczy.
(C. d. *>
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Po długotrwałym sa3toju, wywołanym woj­
ną, buJzl się polski prząitaysł i handel do no­
wego bujnego życia. Powstają ustawicznie nowe 
firmy i placówki handlowe, fabryki, zakłady prze­
mysłowe, towarzystwa akcyjne. Olbrzymie zapo­
trzebowanie materyałów i surowców powoduje 
wzmożony ruch transportowy. Dzień w dzień 
przebiegają setki i tysiące wagonów wypełnio­
nych materyałami i drogocennymi towarami po 
liniach kolejowych we wszystkich kierunkach 
państwa.

Gdzie inicyatywa państwa nie sięga, tam 
dzięki energi jednostek, powstają nowe środki 
komunikacyjne: transport samochodowy i koło­
wy. Perspektywa handlu ze wschodem potęguje 
jeszcze bardziej niezwykle rozwiniętą działalność 
firm spedycyjnych.

W odwrotnym stosunku do tego wzmożo­
nego ruchu spedytorskiego, pozostaje bezpie­
czeństwo transportów. Zniszczone wojną i nie­
dostateczne zabezpieczenia kolejowa wprost u- 
łatwiają rabunek i kradzież przesyłek kolejowych, 
czego dostatecznym aowodem wzrastająca z dnia 
na dzień ilość rabunków i napadów na pociągi 
towarowe. Wprost niema przesyłki, któraby nie 
uległa kradzieży lub zniszczeniu. Na nic się nie 
zda praca i wysiłek zdolnych kuprów, skoro ich 
majątek w czasie transportu jest niepewny.

(—) Grcźfty ogień piwniczny. W piwnicy okrę- 
g&wegti siądu cywilnego przy d . Riffowskfesjo
1. 13, 0d^e 'złośdno przed miesiącem cztery 

' awigcMy węgla, ipdv/sM wczoralj giroźny ogień. 
Zdlf?§e. się, że wisikintek gorąca potoząl się palie 
węgiel. Wezwiainta miejska sur■?& pNi^ma ogień 
Waisfyą.

(—) Samobójstwo. Stróż nocny fabryki marmo- 
1 łby przy ni. P.drtieńskiej i. 23, Jalkób Dmy- 
trach;, Kozacy 45 kit, wczoraj wieozcirem w 
pcrtyerce tśjżd  fabryki ® e ‘bra4 sobie życ’e 
wystrzałem z rewolweru. Kufe, zrobiwszy o- 
fiwór w jwtólwrj ślkrcliiw wylec'-a!la łewą stroną 
gtowy i. utkwił.) w  śda« 'e  jmrtyenki. Śmierć 
nolstąpfta rrątydhmtótet. Pfcwctdern sonurlbójstwa 
były niesMsltó rddzfl be. Zwitoki derlata odwie- 
eśonn ao inistyitutu jmedycyny sądowej.

.■) Kra&^eż© kieszonko-w®. W ul. Legionów 
skrr.(dzvłitp wczoraj SU jlmnotwi Jugend-owi, 
kvr>orJwii z Sctka&t, >z ty&r.eij jk-eszenl spodni pert 
fe1 -z dtekumemltnmi i 30.00H m(k. —- Na głównym 
dworcu k o l fcońJkclwi Kcretzowi skradzki .o 
wczcrn} ze spcidn;- portfel, w którym by! czek 
ha 26.000 mik1, i igotówka w kwocie 7.000 mik.

fA NA CZASIE.
Dzięki inieyatywie kilku energicznych je 

dnostek, powstałj w naszem mieście instytucya 
pod firmą „Konwój" 1 mająca zapewnić odtąd ca­
łość i bezpieczeństwo wszelkich transportów lą­
dowych, zarówno kolejowych jak i samo, hodo- 
wych oraz kołowych.

Zorganizowane na wzór zagranicznych in- 
stytucyi biuro „Konwój', obejmuje driałalnoścłą 
swoją całą Polskę a prowadzone przdz rutyno­
wanych fachowców, przeprowadza zabezpieczenie 
transportów przez dostarczenie energicznych, pe­
wnych, nieskazitelnych konwojentów. Mając zaś 
do dyspozycyi ludzi fachowych, tudzież przepro­
wadzając równocześnie asekuracyę odnośny.h 
pzzesyłek w największych instytucyach ubezpie­
czeniowych. daje gwar3 ,icyę, że oddane trans­
porty dojdą w całości na miejsce przeznaczenia 
a osoby kierowników biura „Konwój", są dosta­
teczną rękojmią, że mimo niezwykle dogodnych 
i przystępnych warunl ów, interesenci spotkają 
się z niezwykłą kulancyą.

Biura firmy „Konwój* mieszczą się przy 
ul. Asnyka 3, fam też udziela s ę wszelkich in- 
formacyi w zakresie ubezpieczenia transportów 
kolejowych i kołowych. 929

Właściciele firmy:

P. I M  Eie¥ i U p i  lif t
—  W  tflafiTiwć̂ u uKD“ 19-iłetfni Karol Chąim 
Klisseistet; skrńdł EfromtKBi Kaftzdwi z kie- 
szenli ipcdwel z 6.000 mk. Posz/k-ddotwaay, spo­
strzegł wczas kradzież, uoidkaijąioego z łupem 
kleszonSkciwca prryitrzym^ i ckłdaił w ręce pt> 
fley-afota. Kussetetetoa ńia razae zaimiktaięto w  
aresztach pdKieyjitych.

KOMUNIKAT?.
Z powodu pOy,«tałycłi wątpliwości Związek u-

irzędników z wykształceniem akademickiem zawia 
dnm>i a wszystkich P. P. członków Stowarzyszeń 
związkowych, żc datek 50 mk. uchwalony na wie 
cu praoown ków państwowych w dniu 33 lip ca 
br. obowiązuje jedynie członków Stałej Delegacyi 
pracowników/1 państwowych, ponieważ więc ów 
był wyłącznic przez nią zwołany wbrew uchwale 
Głównego Kom żelu małopolskich pracowników 
państwowych, który postanowił był w tym czasie 
wiecu nie zwoływać.

Wabię zebranie członków lwówskiegó okręgu 
potMt Cgo Towarzystwa Czerwonego Krzyża od­
będzie się 27 sierpnia 1921, godz. 12, ul. Bidowskie

NADESŁANE.

Suchotnicy,
rekonwalescenci, wycieńczeni, starcy osłabieni, 
dzieci rachityczne, chronicznie chorzy, nerwowi, 
neurastenicy, niedokrewa’, anemiczni, nie traćcie 
nadziei bo w krótkim cz? sie możecie łetwo wy­
zbyć cię waszych cierpień i wzmocnić swe siły, 

pijąc stale

KEFIR W S C K 33N !
Sklep I kantor zamówień: ysG

L w ó w , L e o n a  Sapieh y 37 .
go 6- Porządek dzienny: Sprawozdanie za rok
1920. Wybory Komitetu Głównego L. O. g. T, 
C. K.

Z CAŁEJ POLSKI.
(.) O zdradę stanu. Niejaki Kr^5flóvaki, loóry

za cza.sów okupacyj Warszawy by? kaafidentem 
policyt niemieckiej i działał na terenie stronnictwa 
'Niezawisłości! Narodowej, peinsąc funkcje prowo­
katora: i demmeyatora i powodując więzienie cżk » 
ków, skazany został obecnie wyrokiem sędu war 
śzawskiego na 9 iąt, po zastosowaniu amcestyi na 
6 lat cśężk ego więzienia.

(.) Wielki pożor w Stryju. Ubiegłego tygo­
dnia wybuchł tta przedmielścitt Łany, w Stryju z 
piątku1 w  sobotę w nocy cłbrzyim pożar. Spritir 
się doszczętnie mienie kfeu rodzin,.

(.) Pożar łarfaku w Kępnie. Ubiegłego czwart­
ku spłonął doszczebi/e tartak .Przewoźnego f Sp. 
w  Kępnie. Ogień zniszczył doszczętnie halę ma­
szyn. Pomimo, iż udała się uracować wńwHtłt, zako­
sy drzewa, straty wynoszą kiłk^ iif.tkmó-M* naciek. 
Powodem pużarn była n eostrcźniość pr®y podpala 
niu ognia ped kotłem.

(Era)1 Aresztowani© niebezpiecznych oan<xl tów. 
Banda bandytóvr, grasująca — jak już dbwosfy 
dziennilki ,— od dłuższego czasu w  powiecie bóbre 
ckim obrabowała w ubiegłym tygedmiu Pimkasa 
Scbmapsa, Izaka Leinwanda, kupców maeszicaśą- 
cych w- Bóbrce, a ostatnio uzbrojosra w* barabfoiy 
napadła1 na kierowbk; szkoły p. JuSsaiia Langa - 
zabrała mu całą gotówkę. Wczoaaj udało się po>- 
ltcyi państwowej uwięzić dwóch członków szajki, 
a mianowicie Franciszka Buczkowskiego i Jasiu 
Pękalskiego Aresztowani przyznali się częściowe 
do winy, nie chcą jednakie wrymienić swych „to­
warzyszy bror.i“ .

(n) Wielka kradzież na prowSfflcyL Wcaloral 
doniesiono ,pol'cyi państwowej, że na szkodę p. Mi­
chała Pawlikowskiego, właśc’ciela dióbr w Mediy-
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tłumaczyła z francuskiego Zofia Lewakówska.
(Ciąg dalszy).

Woda zalała całą połać gruntu, tworząc doko­
ła pokłady lepkiej, grząskiej gliny; ogień pochłonął 
wspaniałe budowle, biura, baraki...

Ludzi© ci, pracujący dla dz;eła zemsty Syna 
Nocy, wyżłobili w tej drwili olbrzymią szczerbę 
w fortunie Morenoca.

Gilmore tymczasem z trudem usiłował się 
podutie&ć.

Oparłszy się na rękach spojrzał szklanem już 
okiem' na wielką łunę pożarną:, ogarniającą wszy­
stko dookoła.

Próbował czołgać się na czworakach, lecz 
wstrza ;auy przedzgonną czkawką, charcząc opadł 
twarzą na zaem ę.

W  uroczy, różowo złoty poranek Antonio że­
gnał się ze swyań towarzyszami.

—  Wódz będzie z nas zadowolony, wołał Ma- 
nuele. Dobrze pracowaliśmy dła meso! ,

„Powiedz mu to Antonio i powiedz także, że 
cze^akołyitkby zażądał, c«kołwi©kby rozkazał

iestesmy jego sługami, oddanymi na śmierć i ży­
cie".

A zwracając się dip reszty gromady, zapytał:
— Wszak prawda, towarzysze?
— Tak, tak; krzyknęli wszyscy, na śmierć i 

życie!
—  Zanieś mu nasze pozdrowienie, 'Antonio, 

jemu i Isnrael-owi t tym trzem1 naszymi towarzy­
sze, którzy, wespół z wodzem odpłynęli do Euro­
py, i powiedz i'm wszystkim, że życie nasźe tutaj 
jest na wpół uśpione aż do chwili ch powrotu.

—  Zaniosę twoje słowa wodzowi, odparł An­
tonio, sadowiąc się na siodle.

Wyciągano ku niemu dłonie.
Pochylił się wzruszony i ściskał je w bratnim 

uścisku.
—• Do widzenia, towarzjsze! Do widzenia, 

przyjaciele!
—  Pozdrowieni^, wodzowi!
—  Zobaczymy się jeszcze!
— Cześć naszemu wodzowi!

ri.
W  piękną, pogodna no-c, migocącą tniryada- 

mi gwiazd, Stelio de Villares oddawał się marze­
niom.

O kilka kroków od niego, milczący Hoggar 
przykua:;Ąwsz3r na pregu domu palił powoli swą 
długa, fajkę.

Stelio marzył.
Ogarnęła go jakaś n'©określona tęsknotą, dzi- 

.wn© jakieś nofenia ąił-nik^iły jego męskie serce.

Oddiał się cały, duszą i ciałem, dziełu zenisty, 
i inapew ne nie cołnle się przed n-Ozem, ci oprowa­
dzi aż d'o końca okropne a święte zadanie.

O ! tak, n e zdradzi migdy w?w*isńtaiB. swych 
bied'iycł. zmarłych!

'Samo słowo: matka, podiaec^o b ióe jego
serca.

Ogarniało go osobliwe wzruszeni© na. myśf o 
serdecznej tkliwość , jaką (byłby otoczył swą 
matkę.

Wyobrażał sobie siebie jalc  ̂ rfuue dziecko w  
ramionach tej nieszczęśliwej istoty. r jnimowotok, 
wymawiał .półgłosem słodki wyraz, któregy nie 

1 znaI nigdy: mamo!...
Stello snuł przędzę marzeń. Tak. dokou dzie 

ła sprawiedliwości! N>e ugnie się przed1 inczero.
Lecz potem?.. Co potem?... Przecież czekało 

gę cal© długie życ e.
Westchnął głęboko.
Czemu istniała zemsta?.
Czemu podłość?
Czemu brzydota?.
On sam czemże był właściwie?
Czyż do tej nory nie urządzał pokrwan n» 

niewinne “stoły ludzkL?
Odwrócił lekko głowę i spojrzał na lio-ggara, 

który w zadumie patrząc gdzieś daleko w  prze­
strzeń, palił swą fajkę z uroczystem nam^zcze- 
niem.

i/& di n.)
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ce, skradziono wiotką ilość garderoby!, wartości
150.000 miarek.

(.) Schwytanie dwóch bandytów. -Policy! lubel­
skiej udało się przyaresatować dwóch najniebez- 
pieczmifejszych bandytów, Sikorskiego i Woźma- 
kiewlcK. 'Bandytów tych, którzy wychwalali się, 
te we Lwowie 20 połicy autów nie mogło im dać 
rady, odstawiono pod! silna eskorta 'do Gorlic.

{.) Otwarcie kolei Gdynia—Kokoszki. Na ma­
jące za- tydzień nastąpić otwarcie kolei z Gdyni dn>. 
Kokoszek, ma- przybyć Naczelnik Państwa. Nowa 
kolej przewozić będzie w pierwszym miesiącu tyl­
ko towary. Ruch cechowy nastąpi po zaprowadzę 
itru telegrafów, telefonów itd.

l iP W S F t Ws!?
przyjm uje U l.  i&;}l3CSkilJBłię*4<9 *8®- 797

EKOtlOHjST& .
Kursa giełdy l-aswskiel.

Lwów. 5. s.er.rnia.

• W a l u t a
L #*ęrs banfc*OT ca Jącuia z bia-

Rjj,

1 L  Sterling 0750-— 7250-—
1 dolar amerykański 1900"— 210Ó*—
1 dolar kanadyjski 170 J' — lSCw —
Marki niemieckie ( 3 0  130TŚ 2350—  2519—

(po 100) 2250-— 2.45 J—
„ „  (drooool 2150'— 2250-—

Lei rumuńskie po 530 2550 — 2650"—
a.obaa 2450 -  2550—

Liry włoskie 70*— 90*—
Czeskie korony 2590"— 2709"—
Czeskie korony niższe 2400'— 2600"—
Korony aukr. niom. stomplowaaa 130*— 200—

VL flew izy.
Na Luiidy» 6 7 5 0 '- 7250'— —
• Puryź I 4 8 - - 158-— —'
• Znrych 295-— 315—  310--
\ Pragę 8650-— 2753-— 26iS5'-
• Wiedea lyO'— 2 1 0 —  —
• Berlin 2400' - 2600'— — ■
ca Nowy Jork 1900-— 2 0 0 1 —  -•
» Medyolan — •— — - -  —
U Bukarerit 2 6 0 0 '— 2700 -  26 30-
• Bruksela —•— — •—
» Kooen-.H^a — •— — •— —

n /Finiaoąya — •— ___ ■— —■.
9 Holandya — •— — ■— —  •
9 Szwecya — ' — . —

w Norwega — —  —
VII. ,

Stera eskcntowa P. K K. P. fio/o.:3wa.

Baak dyskontowe
Basie M poteem  -raiłW 
Bank hipct. aossista? 
Bank Map polski 
B u k  p oM u ek  iersiyt. 
Ba k

Wtrt. Oatst 
K » c a /

780 16-80 43 5- -  
240 — 7 ) j' —
289 30 783 —
n  23— 423-—
2:00 20-40 050—
140 7-— 29*—

 ________,  239 28— 555—
ttaafcr iiamsk i h rn 1 j/itn  HJ 35 ' — 6))* — 650‘— 645-

II. Akcje Tasarz. ha .aHizyH I prxa uy»i*wy;!u
Taw- Ac. Un»w. lwa w. ’ S0J 100 220-J0-— '
Tmw. ako. C W orńw  '149 — 2 'o ,—  23 >0 -2940—
r< w. ake. taSr. kari 1*9 21 1 7 ‘ 5’— — — -
„Ćmielów* fabr. pone!. 1030 — $550"— ’ '
Pnbr. crmoatn .Porfclsnd

Snczakewa* 140
T~w. akc. „ClaSeya* 490
Ta w. akc. Gaf eta HO
Tow. ai-e. Górka 143
„Oiko»“ , tik !, prs- drs. 1OOJ 

a-nz. Ska akc. budowy 
„P a-ow ozów " I .id .en . 533

23 — _____•
33008'— — ■

2 2-50 205T— —
15'40 500,0—  —'
— 4250* — 4350 ■ 4330 

■1500
Paset 503
,Pocis'..* ZakL amonie. 350 
Polski Głob - 5C0
Palika mafta 500
Polskie Tow- kL.idleen 40 ) 
Tow. aln. Rakszawa 143 
Takłsdy dektr. .Siersza* 113 
€aL ZakL jróra. Siersza 14 J 
Tow- oho. iieicaiowrii 140

03 1 4 0 0 '-  1550'
-  975—  — • -  -
03 '.1 0 0 —  — -

100—1'HO'— — — -
75 2059—  215G-— 2100 
21 '1000—
56 5390"—

5-60 2000-—
— 6099—

29— 6500—
Listy n i t a w e e  •» sto  m arek ( k n k s e m l ń t h s )

Bank małopolski tSakn*. 4 i pal eta. 99"— 101* — 
Bank Mn. jęaL 4 i ai3 pffs. 105'— 107"—
^ank hip. yat 4 pre. 100-— 102" —
Bask Mp» aemal. 4 i p f l  ant' 90*— 101 —
Polsld bank kr. 4 i pól >c& 107"— 109-— 108
Polski bank kr. 4 prc. 100"— 102"—
Tow. kred. ętck staza. 4i efl yta. 106"— 10S1 —
Tow. kred. »aL zie su 4 /jm . ’ 101 "50 103’50
Bask kted. ziem. 4 i pół sra. 99"— 101*—

OL ligi z i  108 m arek ( » w  fcnunan bis LI
Cenwn. Banko kraL 41 n-31 i n  190'— 102-—
sCośma. Bao1, s 'mjj. 4 prc. 8 !"— 90*—
Koleje lokal. Banku kra?. 1 m .  88-— 90-—
Pcóycłi -  kną. jrsl-c. z r. 1893, ł  nre, 83"— 90’—
Pażyrz* > krai. galic. z r. 1904, 4pr«. 83-— 90"—
Pońjrrz’ s kraj. galie. er, 1905, 4-jrc. 88-— 9Y —
P oi. Icraj. gaL z r. 1903 4 nrc. (ss caL) 88-— 93"—
P oi. craL s  r. 1913 4 ;  pół nrs. 91-^r- 93*—
P oi. kra/. * e. 1914 4 .  pó" >ra. 95"— 97’—
Pożyczk-" m. Lwowa z r. 1896 4 pree. 33" — 90’ —
Pcżye-.K tn. Lwowa z r. 1909 4 ^roc. 38-— 90'—
Pożyczki m. l w o m  z ł  1911 4 pros. 33 — 30*—

V. Waiaty.
R lbla earslao po 730 r’>. 4S0-— 539*—

.  .  po 590 iii. 18 V -  220-—
,  drobne ' 180—  230-—

.  iamsklc po 1003 r j .  55'— 75—
,  . po 2 »  35—  5 5 - -
. „ kierenki(pj 40128) 20'— 25"—

Karbowi ićee pn 1000 3—  5—
Grzyway po 500 i wyżej 6"— 10-—
1 frank francuski 148—  158—
1 frank szwajcarski 295—  315—

WIADOMOŚCI GIEŁDOWE.
Łiwow, 5. s:eripnii3'.

Ne; giełdzie rdch pranie nodmallrry.
Duże trdnlsikcye w  Parc/wctzaob, i^óre 

w  przeciągu paru 'dnii pciszły w górę '0 2C0 puu- 
Iktów i łjcitują 1500. —  Tiaik ?almo posziuk^wiurło 
O^kcisów, iktóre pląodno 4300, zaś Cbo'dc)r6w 
przy dużych dbrc/tach trzyma się kursu 2300 
•ckciło. —  jPcilskai Nafta zJktl.dzla ęnzy kursie 
2100 ydelp ,niaby'y icó-w, z:iś szlhk^ efektywne 
c:hciełr?o pŚacSć 2200. — Ziemski Bank Kredyto­
w y  pfaeero1 625 fwczoralj 550).

Waluty 5%1-e przy mcSeii pcidalży. —  Za 
Pragę ptaicc^o 2665 d)o 2700, zą Zuryicli 310, z>ą 
Gzerińowce 2630.

PcfiZia OleMą płacono! za Kadd 9000, za Ją- 
wcirzrnę 30.000 przy braku podaży.

Tenldeinlcya dla akcyi jbarikciwych- bardzo 
siSisa, dla przemysłowych silna.

Z LWOWSKIEJ GIEŁDY POPOŁUDNIOWEJ
L ■ ów, 6 sierpnia.

Tendenęya chwiejna /przy małćj zwyżce. 
Obrót walutami ożywiory.

Dolarv am?rykańsk;e 2025—2030, jelvnki
1 dwój.;; 1980 —1985, dolary kana- yjskse 1700— 
1710,\ jedynki i dwójki 1Ć65— 1G70, marki nie­
mieckie 2525— 250l5. setki 04 89—24'90 drobne 
24-50—24-60, leje i5-60—25*85, drobne 2 5 '0 0 -  
25'20, czeskie korony 26’50—26'80, drobne 26'— 
do 26'20, a-rsiryackie tysiączki 2509 — 2550, setki 
250-00—255 10, 50-kor,onówki 130-00 — 135-00, 
20-kpronówki 2"20—2"25, 10-korcnówki 2*10 
2‘1D, 7-! ii2-ki 1*29— 1'10 f., ruble 5 setki 2"70
2 30, setki 6 00—6^0, 25-rubIówki 2.40—2*50, 
10-riibI. 2'00—2"20, reszta drobnych od 1'00 — 
1*60, dumskie tysiączki 60*00—65*00, dumskie 
250 rb, 40’CO—^5 00. karbowańce 3*80— 4*00, 
hrywny 13 00— 13"50, franki franc. 115—120 
funty szterl. 5300—(3C00.

Złoto; 20-kor. 7300—7350, 20-frankówki 
6600—6550, 20-marko w ki 7700—7750, funty
szterlinęi 7700—7750, 10-rubiówki 8700—8760, 
dolary 1900—1959.

Srebro: Korony austr. 115—116, floreny
255 — 265, ruble 430—440, kopiejki PS0—1"85, 
doinry amerykańskie 1000— 1020, połówki i 
ćwiartki 960—970, do.ary kanał. 6C0—620 
drobne 560—580.

Z  TARGU LWOWSKIEGO.
Lwów,, 6. sierpnia. 

Wczortjjszy* tang, jalk zwyfcle w piątek, 
IbyJ bardSao !ię»(ie dbestfany. RyimeK pazastawal 
ped zneklem ^cigórką11, który z^wojcwail c?lly 
tang. a dienrpce go baby trkę były z togo du- 
171416, że cgóhkii sprzeidgw-Dty tylko, gjp, setki, 
żądając 350 dia 700 mik., stoscwl.fie dó -jsik-ciścl 

: i wifelkoiści. Drugim, raafeowo cferciwanęimi a:r- 
j  tytkutem były  ciwidce, w  szczegół iciści gruszki 
|i jąlbOWa1, zz< 'któro płacotno 60 dc 70. mk. i 45 d c 
70 mik. za k l̂o. Cebulę notewańo no 40 tak. :za

: kl]d, wiąziairfkę nrirchwl wk!!ik-e!} po 50 (mik., 
i wiązkę pietmszfki ipo 140 mk., wielki wianek 
jczci8i (ku ipo 170 mk., główkę katenefpy po 5 rrtk,, 
•główkę bąpusty po 25 mk. Pctmridcry .pota­
niały" 0' pcłktwę i kosztciwaiły wczcma|j już tyl­
ko 250 m!k. m  kiło. Naltarrńaast ceną kartofli 
peszła w dedscym ciągu w górę wsiągiagąe w y- 
stkeiść 25 mk. za Kile-.

K re iilk a  si>ar!ow.ai
Lwów, 6 sierpima.

Konkurs strrehfczy związku strzeleckiego.
Przedl kiSkoma dnarmi -odbył się w  Wa.ssawie w, 
tbecroości nńnastrów, przedstawicieli władz woj­
skowych i cywilnych m. Warszawy, za.proszooydi 
gości, L przedstawicieli prasy —• konikurs strzelni­
czy iia Cy adeli, do którego stanęło, 24 uczestni­
ków. Konkursy poprzedziły zewody okręgowe. 
Miało ro, na cela stwierdzenie postępów ćwiczeń 
bronią wojenną.' Zwycięzcy wysłani zostaną na 
między na roaewy konkurs strzelecki, który odbę­
dzie się dnia 9 9sierpniia w Lugdume. (Polska więc 
po raz pierwszy reprezentowana będzie na mię­
dzynarodowych zawodach. Konkurs odbywał się 
według regulaminów obowiązujących na matchaeli 
międzynarodowych. Mi;mo krótkorrwatycl ćwir 
czeń, wyniki konkursui uważać należy za pomyśl­
ne. Strzelano z odległości trzystu metrów do tar* 
czy o średnicy 100 cm., w  pozycyaćh leżącej i sto­
jącej. Każdy strzelec miał do dyspozycył 60 strza­
łów . fflierwszy nagrodę otrzymał p. W. Dyjak z o- 
kręgu Lubiń, drugą —  p. Małecki z okręgu Lódś 
(obw. Pabianice), trzecią — p W. Stępiński z o- 
kręgu Lubiń (obw. Ghelm), czwartą — .p. R. O  
'strowski z okręgu Warszawa, piątąi —  p. N. Bali* 
'szewsLki', szóstą — p. S. Cesarz z okręgu Kielcs 
(obw. Częs*ochcwa). 'Madito przyznano listy po* 

jChwańs: p. L. Łebkowi, W. Szprodrowi z ofcjtę- 
'®u Kielce, p. F. Jankowskiemu z okręgu Łódź, o* 
raz p. J. Kowalkowskiemu z clkręgu. Warszawą. 
Poza korskursern otrzymalii miejsce pp. Czestewf 
Lęgowski j Stanisław Daniszewski —  obaj z okrfc* 
!gu Warzawa. ___ _

Konkurs sti"zęlscki> w Lublirie. W  sobotę od* 
jby.ł się w Lublinie konkurs strzelecki, rrzgdżOaś- 
|staraniem Dowództwa O, Genu. Ną strzelnicy gjfr 
jbrŚb się 50 oajlepsżych strzelców. 46 zgłoszo­
nych byłe do strzelania z karabinu, 12 z pistole- 
itow. Wyntk strzelania z karątinów do +airc7y na 
UfO m. 7 strzałów', był następujący: 1) ppłk Ter* 
ieck' 152 p. 2) Ppk, szt. gen. Wieroński 148 p. 
3) Mjr. Lachów cz 146 p. 4) Mjr. Pąjak 144 p,
5) Ppor. Paszki 142 d. 6) Kpt. Szreiter 142 p,
7) Por. Lalko 142 p. 8) Kpr. Krayż 140 p. 9) Por. 
'Majer 136 p. 10) Mjr. inż. Pawłowicz 134 p. Z pi­
stoletów do tarczy na 25 m. 5 strzałów: 1) Ppki
szt. gen. Wi,erońs’ki 40 p. 2) Mji. Grabowski 3o pw
3) Mjr. Pawłowicz 35 p.

Wszyscy wymienieni zostali zwyciężonymi 
Wieczorem ódibyło' się rozdanie nagród przez gen 
por. Jędrzejewskiego.

„K  S. polonia'4 — „W. K. L. Lublin“ . Matdl 
rrzegrany w Lublinie między obu drużynami przy 
niósł wynik 10:0 (8:0).

W. K. S. „Sokół44 — 7 pp. Leg. Match 7 pp. 
Leg. z „Sckołem" rozegrany w Wilnie, zakończył 
się zwycięstwem „SokHa" w stosunku 5:3 (3:2). 
Obie drużyny pracowały nader mtenzywnie.

Miński pułk piechoty —  Wileński pułk ptech®* 
ty. Zawody obu drużyn odbyte w Wilnie, zakoń- 

jeżyły się zwycięstwem mińskie gol pułku piechoty 
w stosunku 4:2 (1:0).

Nowy klub sportowy. W  Czemiówcacb po* 
.Wstał nowy klub sportowy, założony przez ręko­
dzielników pclsk/ch „Gwiazda". Z uznaniem nale­
ży podnieść działalność Polaków, którzy przyczyw 
tnili się do stworzenia polśkiego klubu sportowego! 
w Czerń owcach.

I<‘"'-kursy :/y jazdy. W  dniach 24, 36 i 2f
z. m. odbyły się w Wilnie- kenkursy h/ppiczue i, wy 
ścigi kon"*e, urządzi-ne stararrem Wleńskiej Bry- 
śc>g.i konne, urządzone staraniem Wileńskiej Bry* 
wzięło udział 22 konie, zwyciężył rotmistrz Na- 
łęcz-Sosnowski', drutgśm był rotmistrz Panczerfioo* 
trzecim por. Bucholz. Pótem nastąpiły popisy lan­
cą, wykonane w galopie przez ułanów 10 i 13. fc
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^trakcy-ę stanowif bieg myśliwski, na przestrzeni 
fbkoto 4000 m., prowadzony przez rota. Sosnow­
skiego. Zwycięzcy zostat per. Kaczyński, drugim 
por. Kochanowski, trzecim podoba*-. Maluśki. Zwy 
cięzcom wręczał nagrody gen. Konarzewski. Na­
stępnego dnia odbyły się dwa biegi płaskie i jeden 
z płotami. W  pierwszym (klasa A) na •przestrzeni 
1300 m. zwyciężył ppuik. Butkiewicz, drugim był 
rotm. Bebszko z 10 p. ułii trzecim por. Mysia z 10 
p. fnf. W klasie B, biegu na tej samej przestrzeni 
żwycięsfcwiot odniósł ro-in. Dąbrowski z D-wa' m y  
gady, ppor. Korczak i ppor. Wiinowaty z 10 p. uła­
nów zajęli miejsce drugie i trzecie. W biegu z pło­
tami' na przestrzeni 2000 metrów, pierwszy minął 
celownik rotm. Sosnowski, po nim pfzjdrył rotm. 
iReiisako, trzecią był rotm. Dąbrowski. W klasie 
B. tegoż samego biegu zwycięży! por. Kodranow- 
skii, za nim przybyli r/otm. Panczenko i por. Juróe- 
■wicz z 13 p. ul.

Z uznaniem! wymierne należy organizatorów 
zaWbdów,, dowódcę brygady jazdy pułk. szt. gen. 
Przewłockiego oraz szefa sztabu rotm. Nałęcz- 
Sosiłowskiego. Na zawodach* obecny był naczelny; 
dowódca, wojsk Litwy ś. gen. Żeligowski, który 
wręczał zwycięzcom nagrody honorowe.

Pierwsze wyścigi piesze w Sosnowcu. W  nad- 
chodzącą niedzielę odbędą się w Sosnowcu wyści 
gi piesze z  nagrodami.

iWjścH$ kowne w Piotrkowie. Dnia 21 sier- 
pnń okfoędą się w Piotrkowic wyścigi konne z na­
stępującym programem*. 1) Bieg płaski (2000 me­
trów dla 4-ro letnich i sta szych koni, które nie 
brały udziału w  wyścigach 19zl r. Minimalna wa­
ga 72 klg. 2) Steepie chasse (4200 metr.) z 8 prze 
sZKodand. 3) Komiki rs dla 4 letnich. 4) Bieg my­
śliwski. Na nagrody przeznaczono 100.00C marek. 
Oczekiwany jest liczny zjazd metyliko z okolicy, 
Cile j z dalszydh stron całej Polski.

„IM a" (Q. Śląsk) — ,J orona“ . W niedzielę 
odbył się na Dymsach w  Warszawie rrratch mię­
dzy wynwenkHięmal drużynami, który przyniósł 
Zwycięstwo. „Koronie" w stosunku 0 :4  (0 :1 ) . Na 
tym inattchu musiał sędzia usunąć z bo;ska kilku 
graczy ,Korony".

Specyaliści kolejcwi p d kluczem.
Lwów, 6 Sierpnia.

Na 23-cim tor ze drugiego dworca towarowe­
go we Lwowie stało wczcraj po południu kilka 
wozów kolejowych, między ktorymł znajdował się 
także jeden z towarami zbiorowymi. Wkrótce do 
wozu tego dostali się

,,specyaliści",

od których nie można uwolnić terenu kolejowego, 
z powodu nader fceffego ogrodzenia dworca kofcjo 
w ego. pozbijanie wozów i wykradanie z nich to­
warów jest tu na porządku dziennym. Brak odpo 
wiedniej zaś liczby organów bezpieczeństwa, Któ­
re czuwałyby nad całością mienia powierzonego 
kolei dp przewozu, uśmieli! przedmiejskie szumo­
winy do tego stopnia, źe powstały nrędzy niemi

•fachowe spólk},
które wyłącznie zajmują się tylko rozbijaniem wo­
zów kolejowych i wykradametn z nich towarów. 
Ujęcie takiej spółki lub jej członka zawdzięcza się 
tylko szczęśliwemu trafowi1.

Wczorajszy sukces, jaki polieya ódrtiosła, rów 
śnież tylko przypisać należy temu.

łtósterunfloóhyy. poFcyi Wojciech Bąk (przy­
padkowo spostrzegł dwóch drabów, stojących 
miedzy torajni, którzy m  jego widek jpctozęłi 
ucietW-ać. Puścił się więc za nbni w- pogoń. U- 
cfekatfący, wydcistawszy Mę z terenu kolejo­
wego, wskoczyli do jadącego, wozu tramwajom 
wego, chcąc silę1 w ten sposób ratotw.aić pnzted 
pościgiem. We1 tracąc w dzlei przytrzyim.apiia 
pddejoza/nyeh, posterunkowy biegł za wozem 
trdmiwafciwyni, krzycząc i dojąc znaki, by 
wóz zatrzymoWo. Spostrzegł to Icóinidirktóir k o  
Iejdwy Pibtr Kmyta, ktSry rówrrfeż począł 
b t ó z  za wozem i dopiero nia Kopytkowetrr u- 
dało mu się 'zatrzymać wóz m  do przybycia 
Bąlka, który dwóch jadących gości poprosił, 
by uda?' Się z rńm w  kierunku diworcą kolejo­
wego nta ekspozyturę pulleyi. Przy pchmacy 

.kiFku przechodniów odprowatiżómo wreszcie 
i przytrzymanych na ekąpoftytiirę. Tu stwfter-

dzotiio *ż jeder. z nSc/h. 20-1 etnS mtóteaait 
wa się

Tomasz Michał Kówałyk, 
drugi zai  27-kfial jest: ' ,

Jan Mazur,
Dddczas retwteyi Zrtafcztóuto pt-zy 'nich 

próżne plecaki, przezuaozct.ie do wynoszę rfk;' 
łupu z  kolei. Przy KoWałyku zinlalezśoina też 
znaczniejszą gotówkę i 40 arikuszy fcafflei taia- 
szynowej, pębhbdizącej z  kradzieży.

Nfustępire stwierdzili świadkowie, że Jar 
Mazur był już w wiązie, w którymi sąi

porozbijane paki

z biefaiią, utoruj-ifcanwi. cukrem, mydłem i ryżem 
— 3 pchlieWPż stwierdżonio także znaczmy 
brak towarów w rozbitych ■ pąkach, więc po­
częto przesłtuchiwiaić sprowadzony ćh. Wkrótce 
Kowaifyk zezite? że z  wozu tego trzseci kolega, 
lich, rfiej.lki Oraibowieckł, wynfióŚ! już i siprze 
dał kilka sztuk garderoby za 6.000 m>k., pc<zx> 
.stayekyąe 'sobie rmWą zarzutkę i ubranie.

Na, razie przytrzymanych zamnkwęto w, ar 
re&ztbjdi policyjnych.  <.

Okradzenie kościoła.
Szkoda wynosi przeszło ćwierć miliona 

Marek.
Lwów, 6 sierpnia.

(n) Omegdajszej nocy dfOkonano zuchwałe) 
świętokradzkiej kradzieży , w  kościele parabc ’ ,rym 
w Witoszyńcach, powiat Przemyśl. Koścudn^ 
wszedłszy rano do kościoła, zastał go ogołoco­
nym prawie ze wszystkich drogocennych .przedr 
miotów, na łctóre składali się pai-afianie odi lat 
wielu.

Sprawcy dostali się do wnętrza' przez wyjęcie 
szyby w oknie ii zabrali 3 wartościowe ornaty, a 
■to jeden biały z żółtą podszewką i zietóny a białą 
podszewką, dalej zabrali komże, stuły, koron­
ki, obrusy, dywany itd. Szkoda ógólna w:nosi 
296.800 marek.

Śledztwo w toku.

''Jlylaśnicaia i po.ady w sprawach 
ojłosreń iu pełnie bezpłatnie 

w Aciminiatraryi, Lwów, Sokoła 4. lÓ G Ł O S Z E N I A l
O D D Z L til ł>LA OG4U3SZEN 

otwarty przoz cały dzień ci o  d j  I ł. 1 
wieczorem bez prłerwy.

W l e l K a  f i r m a  n a f t o w a

poszukuje dla kopalni swej * “1. omm arna r a l i r r f l  ^ 9 h aW#*JQ i
we wschodniej Malopoisce C &  J J L J . C 7 A  C l i

obznajomirnego dokładnie z materyałami technicznymi i manipalacyą magazynową.
Oferty z odpisami świadectw nadsyłać należy do Biura ogłoszeń Alojzego Jaco- 

biego, Lwów, Sokola 4, pod szyfrą: „MAGAZyNlER*. 904

H iEMBASa Q Urzędnik bankowy
p o s z u k u je  się natychm iast STARSÓ E J, iN TELl- 
l r F GENTHEJ SO N Y  D O  D ZiE Ć .. wud korzystnym i 
w arnnkam l. Z g ło s ze n ia  o so b is te  do  F liessera, nlica 

Ja g ie lloń sk a  1. 11. 866

Polak z długoletnią praktykę na samodzielnem stano­
wisku, poszukuje posady kierownika oddziału handlo­
w ego lub irasyera. Oferty p' d „M. P .“ do Biur^. ogło ■ 
szeń S. S o k o ło w s k i i SkB, Lwów, Jagiellońska 7. 375

IFftrawnik z 3 egz. i 2 na razie ry^orozami, absolwent 
jedndpoczna^o kursu abituryentów akademii handł., 

b. of cer austr. i obecnie zdemobilizowany oficer poi ki, 
władający językiem niemieckim, serbskim i ruałoruskiiit, 
pragnie wstąpić do służby w wielkiem, solidnem, nolskiem 
przedsi hierstwie przem. lub handl., względnie inatytu- 
cyi kredytowej, i to od 1 wzgl. 15 yrrześnia. Zgłoszenia 
pisemne do Biura ogł. S. Sokołowskiego > Ska, Lwów, 

Jagiellońska 7, pod .Prawnik 3“ . 874

H  K r P S I O ,  S P R S H D iU Ź , S A M S m

S y rzed am  zaraz samochód osohow y 4-eylindrrwy 45 
HP. o  6 siedzeniach, kryty (kareta) z ka tami dn- 
znemi na przewóz pieniędzy. W iadem ośe: Lwów, Kcr- 
maktów 1, 11. p.t drzwi na lewo. 931

Są do dos's«vy już obecnie warzywa: ogórki, pomidory, 
kapusta, buraki i t. p ,  po cenach niżej targowych. — 
Zamówienia przyjmuję do Biura ogłoszeń S. Sokołów-

D o  prow adzan ia  domu handlowego poszukują zastępcy 
i ach owego, bezwzględnie uczciwego, obi znanego d r  
kładnie z prowadzeniem tegoż przedsiębiorstwa. Li- 
«ity z podaniem warunków do Administraayi „S a  , ł v 
W iaczornej", pod .Dorn handlowy". 955

•Ki I LWU W; */ 8 uSn 3 « , pOu n V» biZY Wa • 7»u

n i f a 7 V A  1 o c y k l 2 1/s H. P . w  d ob ry m  
U U d A y  &  • stan ie  d o  n a b y c ia  u J a k ób a  
R o se n m a n a , L w ó w , A k a d e m ic k a  2 6 . 911

W ig a  analiyciO a precyzyjna w  szklanej szafie, o-a z 
waga -piekarska do Pjbycia w  fitruie Lewicki-Wełe- 
sZczuk, Lwów, Sykstuska 14. 910R ządca dóbr, żonaty, bezdziet iy, pragnie żm:e.lić posa­

dę od  zaraz lub 1 października. Chlubne świadectwa 
i refereneye. Ł .skaw c źyłoszenia z grzeczności przyj- 
n n ie  Un Budek, Kraków, Rynek g<. 44, UL p. 886

K am ien ice , wille, w  wielkim wvhorze poleca „C FLF- 
R1TAS", Lwów, Jagiellońska 17. 89!

B londynę, będącą w  to./arzystvrie damy w poniedzia­
łek 1 bn:.. między 6 —7 po poł. w cukierni Engla pro­
szą o podanie adresu pod: „Major, poste restante,
W arszaw a". 932

Dr, Regina Reichenstetn-Nadlowa
ordynuje w chorobach skórnych i weirer. *Ma sobiet

od zedz. 2— 4 po południu, pi. Halickifi7/III. 718

Płaszcze \ węże potaniały!
Rowery „Pucf a", „Premiera", pompy, latarki, karbid — 
oraz części składowe do tychże, gumą do w ózków dzrs- 

cim ych hurtownie i datajlicznie poleca 93h
T a H ó b  o s e n  m  a  m l

* Lwów, Akademicka 26.
Kupuje stare i połamana płyty gram ofonowe, płaei po 

40 Mk. Przyjmuje rowery i gramofony do naprawy.

SpecyOlista chorób  skórnych i wenerycznych

Dr. MICHAŁ £ ALF STER
Lwów, Sykstuska 17, ord. od 8—c- i od 12—6. 877

K A P T
FIRANKI, KILIMY, DYWANY, KOŁDRY, Materace, 

S f t l t B lN § 2 £ l ,  L w ó w ,  ul. KepernUca 4, 380

Dr. Maksymilian Roller
lekarz chorób dziecięcych. Szczepienie w godz. ord»

od 2—4-tej ni. K lepaiów tka 4. 779

H
s|-. z ogr. por. Skład: Lw ów , R o m a n o w łcza ll,^ | w a r- 
ty cały dzień. — N s j> a & s z e  t r ó d l o  f^ .3kup«ft
towarów odzieżowych i obuwia dla robotników i służb; 
folwarczne!. Hurt—Detail.

zbv
33J
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DENTALBIŃA MW O D J I  najznakomitsze na podstawach naukcwych przygotowane środki,
k r e m  do pielęgnacyi jamy ustiei i 
P ^ O S Z I K  do zębów.

Ż ą d a ć  m T - s z l s r s t i s . l o ł i .  « t x > t e ; i x . A 0 2 i.' i  d r o g u e r y a o H .

Z A K Ł A D Y  C H E M I C Z N E  9 9  J L f l s J ^ k a C J  5 F Ó Ł E A Z O G R A N . O D P .
■ v v ©  L w o w i e ,  i x i m L i n d . © g : o  & ,  12457

Ichfeiotofl i praftfwk
W prowadzeniu dążych gospodarstw  «tawuwych, znaj­
dzie umieszczenie w wielkicm przedsiębiorstwie. Zglo- 
sz ni. wraz z referencyami, curriculum vitae i odpisan i 
świadectw, jakotcż podaniem w arników  pod .G ospo­
darstwo rybne' do Biura ogł. S. Sokołowski i Sp. 933

Sfampilie i
w y K a n u j o  n i j t a n i e j  934

Mf. Tistea 171. Goldgela?.

Z M t y P 2PBB1 „Tisefsfiiisi“
210 m2 ar 11*5 atmosfer, ■ 120 m2 na 8 atmosfer z cer­
tyfikatami w najlepszym stanie sprzedam tanio z po­

wodu likwidacyi. 936

B8E1T, lwftw»Pt!?£Z?fts!(a 4

6 A 11 n i
po cenach  fabryczn ych  po leca  749

f t l- E IIlł- IS E R  W E 1 N 3 E B
L W Ó W ,  P l . c  K R A K O W S K I  I .  ' 1

PĄPĘ CEMENT
sm ołowcową portlandzki świeży

8 ® T  p r T S d r is h  g s t u n t ió w
polcea 817

To w . J tO M łS N L '
W arszaw a, I„ral owskie Przedm. 16/13. P cznań , 
PI. Woln jści 7. LWÓW, Sykst.:ska 54. W ilno, Ja­

giellońska 8. Gdańsk,  L3nfrem rk:: 15.

Lwowski Związek KonfeKcyjny
Lwów, Blacharska 8 

zawiadamia P. T. Kupców, Konsumy i Publiczność, 
iż otw orzył w arsztaty feonfekcyl m ą ;i "e i, 
które zaopatrzone są już w  gotow e ubrania, kart­
ki, raglany 1 t. p. Warsztat prowadzony jest przez 
wybitne siły fachowe i wyrabia towary pierwszo­

rzędnej jakości. 879

P m  toMaffla ®pMw
■  L W Ó W

„ O S K w i  Sykstuska 1 4 ,
poleca: 600

isaBk wjrabr ggratais, Blisisre is&ta
do-borowej jakości, jako to: T O R S Y  s z k o l n e ,
m i a s t o w y ,  n a  a d  a ,  t o r b y  n o d c ń i n s ,  
K u f r y ,  w a l i ć  r , f a r t u s z k i  c e r a t o w o  i  t .  p .  '
W yroby_lrwnłe! Cersy fabrycznej!

‘ i ppfl vincyi
Płaszcze, węże, rowery, gram ofony, części skła­
dowe do  tychże -'po cenach fabryczny®!! deiaj- 

licznie i hurtownie poleca 901
ZA K ŁĄ B  MECBWSSCZFIY

B. CHUWEW i n. ARNOLD
Lwów, ul. Fredry 2. (r ćg  B atorego) 

W arsztat rep eracyjn y .

rutynowanego na zastępstwo do pracy 
dziennej i nocnej poszukuje się do na­

tychmiastowego objęcia pracy za dobrem 
wynagrodzeniem. Zgłoszenia osobiste w 
Redakcji „Gazety Wieczornej", Sokoła 4, 

I. p., w godz. od 12— 1 w poł. 928

S pitia  nCjp.u bydła 
i trzody cSilewnei

z ogr. odęow.
we Lwowie, u l .  K o łłą ta ja  8.

zajmuje się komisowem zakupnem ho­
dowlanego i użytkowego bydła oraz trzo- 

dy chle.wnej.
Adl-i-. t e j . :  „ P e c t i s ,  L w ó w 1. 927

PfcA SSR IB ,
ROWERY HEtlCAL „PREMIER" i wszelkie 
przybory do tychże, GUMĘ do wózków#dzie- 
cinnych, KRZEMIENIE do zapalniczek, sprze­
daje hurtownie MALWINA 1MM5RGL0CK 
Lwów, Jagiellońska 17. Kupuje, oraz zamienia 
stare i połamane płyty gramofonowe. 590

l l i l i - i i m a  oiiiis
z ramienia inspektoratu okręgowego Po­
mocy rolnej we Lwowie, dostarczają: 

Bank rolniczy S. A.
Zwięzek Ekonomiczny Kółek roi 

niczych.
Syndykat rolniczy :
Z w ią zek  r o ln ic z o  - h a n d lo w y  w e 

L w ow ie . 893
łoszenia do Inspektoratu bezprzedm iotowe.U

C©K>Z!EFS**Be  ŚW3EŹ0 PA L O N Ą  
ZA P O M O C Ą  © P O -

W8&T&ZA POLECĄ ‘ess; 
H ANO SL taSEBATY I KAWV

EDMUNDA BISTRA
w e  u s n e r a ,  n u T c w s x i e a o  3 .

8 3  2

T A R L E n  * « » p i s y  S L S I0 .li  BIbIE, KET“LOWE
WTKOHtTJS RAJT1NIEJ

MA8CI GLmERM.^M
CYTlłYJJIK 

LW ÓW , UL. SYKSTUSKA 1 » .

12766t

r . DO WYROBU

m
polecamy najbardziej udoskonaloną

i  Mrm IGH3W: pi „lania”
-a  k i i e n m  gsroduke^a d o  8 0 0  sz tu k ,
lii® jak również wszelkie inne maszyny i formy

do wyrobu cegieł pustaków, rur kanałowych, 
; b sączków do irenowania, słupów parkaoowych
®  i t d .
H  Fabryka maszyn BRACI HOFFMANN
ŁB w Łodzi, ul. Kilińskiego 154.

żądanie wysyła się k a t a l o g  Nr.
bezpłatnie. 617U 11 U617 g

ZA R ZĄ D
i s i s d i s j

W SAM BORZE
podaje do wiadomości P. T. interesowa­

nych Pracodawców i Członków, że

W Y B O R Y
101.1 W  OHM I  SMfflt

odbędą się dnia 9 października b. r.
Spisy wyborców wyłożone są do przeglądu 
w biurze Powiatowej Kasy chorych w Sam­
borze. Reklamacye mogą być wnoszone do 
Zarządu Powiat wej Kasy chorych w Sam­
borze w terminie od 1 do 10 sierpnia b. r.

Za Zarząd Pow. Kssy chorych t
Kierownik: 937 Przewodniczący:

Leon Welker m. p. Dr. S. Syrop m. p.

MYDŁO
do prania najlepsze: jakości 
Po Mkp, 220 hnrtownic 
taniej. W pac 'kach  pocztą 
opłat.-ie za zaliczka 5 klg. 
Mkp. 1250. M ydełek 5t u ­
zinów około 5 klg. Mkp. 1840, 
poleca S. B1N ŻER, K ra­
ków , Radzi wiłłowska 1. 15.

700

poszukuje do natychmiastowego wstąpienia r ig f y t tO W a f r & g O  
bti^Siaitsra bilansisty, któryby równocześnie prowadził 
korespondencyę polską. — Zgłoszenia pod „Buchalter" do biura 

ogłoszeń JV1. T. Krzysztofowicza, Lwów, ul. Sokola !. 4.

mmmm z i ł c s 9 ® e  IIMDŁ ;f H. lenjsK       ____
KAMIENIE SCH ODZĄ BEZ BOLU. ATAKI W ZUPEŁNOŚCI USTAJĄ. ”Ó b ja w y 'lp o ćzą tk o w e " B ól v.- bokach 
i dołicu podsercowym (gdz e schodzą się żebra), pobolewania w wątrobie. Skłonność do obstrukcyi. Uryna cie­
mna i mętna lub też bezbarwna jak woda. Język obłożony. Gorycz i kwas w ustach. Odbijan e gazami. Wrdą- 
cia i burczenie w kiczkach Bóle i zawroty głowy. S ine podenerw ow ane. O b jaw y  (podczas ataków). W dołka 
i wątrobie silny ból, który sic rozchodzi kn stronie tylnej — w pasie — krzyżu i sięga aż pod łopatki, wzdę­
cia br ucha. rozsadzanie żzher i parcie na kisz ę stolcową. Bral: tchu oraz ból w plecach i klatce piersiowej 
(na przestrzał). Niekiedy wy mioty żóicią, dreszcze, z mrę poty, żółtaczka. Bliższych informncyi udziela: Apto.

karz-fizvolog H. NIEMOJEW SKJ, W arszaw a, Nowy Św iat 16, m. 27. 12177

Ntlsadeffl ^Spółki akcyjnej wydawnicze]0.
Drukiem Spółki druk. ^ P ra W

geaaltut naczelny Dr. ROGER BA1TAGLIA. 
nL St koita 4  Odp»w.

Zastępca redaktora racz. JERZY KOKaRSSI 
ĄaRYAN  A lA d i k L S n


